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           O życiu świętego Józefa, Oblubieńca Najświętszej Maryi Panny, wiemy niewiele. Jest to jedna z najważniejszych postaci Nowego Testamentu, a w jego imieniu ukryta jest cała prawda o Nim. Imię Józef ma bowiem podwójne znaczenie: to ten, który odrzuca zło oraz ten, przez którego przychodzi coś więcej. Odrzucał on bowiem grzech, który dla innych ludzi był rzeczą normalną, a słuchał Boga.  
        Jego losy opisują Ewangelie Mateusza i Łukasza, które podają, że pochodził on  z królewskiego rodu Dawida i Salomona i mieszkał w małym, galilejskim miasteczku Nazaret. Mimo swego wysokiego pochodzenia, święty Józef nie posiadał żadnego majątku. Był człowiekiem prostym, skromnym i ubogim     rzemieślnikiem, który na utrzymanie siebie i swoich bliskich zarabiał jako stolarz i cieśla. Wykonywał narzędzia rolnicze i gospodarcze oraz rzeźbił w drewnie         i kamieniu. W Piśmie Świętym poświęcono mu łącznie 26 wierszy. Wzmianki       o św. Józefie znajdujemy także w apokryfach pochodzących z drugiego wieku chrześcijaństwa. Ewangeliści nie zanotowali jednak żadnego słowa wypowiedzianego przez Józefa. Z Ewangelii dowiadujemy się, że Święty Józef był mężem Maryi i musiał się zmierzyć z tajemnicą niepokalanego poczęcia. To jemu we śnie objawił się Anioł Pański, który rzekł: „Józefie, synu Dawida, nie bój się wziąć do siebie Maryi, twej Małżonki; albowiem z Ducha Świętego jest to, co się w Niej poczęło. Porodzi Syna, któremu nadasz imię Jezus, On, bowiem zbawi swój lud od jego grzechów.” (Mt 1:20). Według panującego wtedy prawa żydowskiego uważano go za prawomocnego ojca Pana Jezusa. Po narodzeniu Chrystusa św. Józef miał we śnie kolejne objawienie, tym razem ostrzegające go przed Herodem i nakazujące mu wyruszenie do Egiptu. Mimo tego, iż Józef wiedział, że dziecko nie jest jego potomkiem, to po narodzinach Chrystusa stał się Jego opiekunem            i wychowawcą.  Zapewnił mu dobre wykształcenie i wprowadził w tajniki pracy w drewnie. Święty Józef pokazał Jezusowi jak wygląda świat ludzi i przygotował Go do jego misji. Ścieżka św. Józefa jest jedną z najpiękniejszych. Został on bowiem wybrany przez Boga na opiekuna Najświętszej Maryi Panny oraz Pana Jezusa. Na obrazach i rzeźbach postać           św. Józefa ukazywana jest jako starzec, choć najprawdopodobniej w momencie swojego zwiastowania był on z pewnością pełnym sił młodym człowiekiem. 
        Jego postać jest również przedstawiana z Dzieciątkiem Jezus na ręku i z lilią w dłoni, a jego atrybutami są narzędzia ciesielskie takie jak: piła, siekiera, warsztat stolarski, bukłak na wodę, kij wędrowca, kwitnąca różdżka (Jessego), miska z kaszą, lampa oraz winorośl. 
       Po raz ostatni możemy o nim przeczytać w Piśmie Świętym w momencie, gdy dwunastoletni Jezus odłącza się od rodziny, a następnie zostaje odnaleziony w świątyni. Nie wiemy niestety kiedy, gdzie i w jakim wieku zmarł Józef, ponieważ po wydarzeniu w świątyni ewangelie nie wspominają już o nim, co skłania nas do wniosku, że najprawdopodobniej wtedy już nie żył. Mimo tego święty Józef wzywany jest jako orędownik umierających i uważany jest za patrona dobrej śmierci. Postać ta jest także opiekunem Świętej Rodziny i Kościoła powszechnego i wielu zakonów, krajów, diecezji i miast oraz małżonków, ojców i sierot. Jan Paweł II nazwał Józefa „pierwszym obrońcą życia”, bo przecież uciekając do Egiptu   ocalił dziecko przed oprawcami Heroda. W litanii nazywany jest on również „postrachem duchów piekielnych”. Jest także patronem cieśli, drwali, rękodzielników, robotników, rzemieślników, wszystkich pracujących                                        i uciekinierów.  W Polsce św. Józef jest patronem aż 264 kościołów. Uznawany jest również za wzór ojcostwa oraz wielu cnót, takich jak: posłuszeństwo Bogu, wiara, męstwo, pracowitość, czystość, sprawiedliwość, piękna miłość, ubóstwo, skromność, milczenie czy opanowanie.
         Kościół katolicki stawia Józefa jako przykład całkowitego oddania                                        i poświęcenia swojej rodzinie oraz stawia go na pierwszym miejscu wśród wszystkich świętych. Ustanowił aż dwa święta w roku ku czci św. Józefa. Jedno  z nich: Józefa Rzemieślnika przypada 1 maja w dniu święta pracy,   w uznaniu roli ojca oraz patrona ludzi pracujących oraz drugie: św. Józefa Oblubieńca Matki Bożej, które obchodzone jest 19 marca.
         Za narodowy ośrodek kultu tego świętego uchodzi w Polsce miasto Kalisz. Obraz świętego Józefa znajduje się bowiem w kaliskim sanktuarium kolegiackim pod wezwaniem Wniebowzięcia Najświętszej Maryi Panny i choć przedstawia on Świętą Rodzinę to przez wiernych nazywany jest obrazem św. Józefa. To jak ten niezwykły obraz ma wyglądać i jak się nazywać, zostało objawione i powstało według ścisłych wskazówek z nieba. Jest on dziełem nieznanego artysty z drugiej połowy XVII wieku. Od chwili umieszczenia obrazu                        w kolegiacie, wierni stale doznają licznych łask za przyczyną św. Józefa.
           W Kaliszu przy ulicy Złotej mieści się także Technikum im. św. Józefa, którego patronem jest właśnie święty Józef. Szkoła ta powstała z inicjatywy byłego biskupa Diecezji Kaliskiej, Edwarda Janiaka. Święto patrona tejże szkoły jest obchodzone 19 marca.
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